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Studenci drugiego semestru kierunku Bezpieczeństwo Granicy
Państwowej WSSG uczestniczyli w praktycznych zajęciach w Sądzie
Rejonowym w Koszalinie. Korzystając z jawności postępowania
karnego, dwie najmłodsze grupy studentów wzięły udział w rozprawie
sądowej, w charakterze publiczności. Ta forma zajęć pozwoliła na
uzupełnienie zdobytej wcześniej wiedzy teoretycznej z zakresu
postępowania karnego.

Dzięki uprzejmości i gościnności pracowników Sądu Rejonowego studenci mieli możliwość
obserwowania przebiegu klasycznego procesu karnego. Podczas rozprawy mogli przyjrzeć
się pracy sędziego, którego obowiązkiem przed wydaniem wyroku, jest dotarcie do tzw.
prawdy  materialnej.  Uczestnictwo  w  autentycznej  rozprawie  było  zatem  okazją  do
refleksji  nad  pierwszym etapem procesu karnego,  a  mianowicie  nad tym,  jak  efekty
czynności prowadzonych przez Policję, Straż Graniczną czy prokuraturę przekładają się
na materiał dowodowy służący w sądzie do wydania sprawiedliwego wyroku.

Studenci uważnie przysłuchiwali się przesłuchaniom wezwanych na sprawę świadków.
Dzięki  odbytej  wizycie  mogli  również  zobaczyć,  jak  wygląda  przesłuchanie
pokrzywdzonego przy użyciu urządzeń technicznych umożliwiających przeprowadzenie tej
czynności  na  odległość  z  jednoczesnym  bezpośrednim  przekazem  obrazu  i  dźwięku.
Najciekawszym elementem procesu karnego okazało się przesłuchanie doprowadzonego z
aresztu śledczego oskarżonego. Wiedza akademicka zdobyta podczas wykładów w WSSG
została zatem poszerzona o praktyczne aspekty realizacji prawa do obrony oskarżonego,
który  składał  wyjaśnienia,  zadawał  pytania  świadkom,  a  także  wnioskował  o
przeprowadzenie kolejnych dowodów.  Wszak, jak mówi łacińska maksyma Praesumptio
boni viri - każdego uważa się za niewinnego, dopóki jego wina nie zostanie stwierdzona
prawomocnym wyrokiem sądu.




